
tir, 56 Ilileiyteść pacit«wą opłacone gotówką L w ó w , sobota 6 maica 1924. Rok V II.

DZIENNIK
O R G A N  P O L S K IE J  P A R T J I  S O C J A L I S T Y C Z N E J

■ 2 EN A PRENUMERATY :
We Lwowie mies. A,700.000 Mk., 
z dostawy do domu 6,250.000 M k.,' 
na prowincji 6,250.000 Alk., za 

i granicą i 0,000.000 Mk.
Cena pojedynczego egzemplarza 

na caiym ooszarze Polski

250.000 "Mp
na prowincjonalnych dworcacl 

SOO.OOO' Mk 
R edakcja 1 A dm inlstraoja 

Lwów, S y ju ra sk a  21.
Tel. w .dzień Nr. 24 — od godz. 

f& -|iecłór*406^,„ _

NAKŁ.: LU D. S R Ó Łb ZIELC ŹEu O  TOW. WYD. CZEK P K. O. Nr. 142.176. REDAKTOR NACZ.: ARTUR W. HAUSliER.

„Bnin Kobiet” lii maren!
Kler odmawia płacenia

w

Ubezpieczenie bezrobotnych Kler odmawia płacenia podatków- Sprania Bessarabowej.
W ARSZAW A, 6. III . (Pat.) Na dzisiejszem 

posiedzeniu seJuowem przystąpiono do dalszej roz­
prawy nad ustawą u ubezpieczeniu od bezrobocia. 
Pierwszy zabrał głos ks. Wójcicki (Ch. D.). Nh 
ustawę tę nie można patrzeć pod kątem widzenia 
chwili, gdyż promem bezrobocia może trwać diugo. 
Klub Ch. D będzm popierał ustawę. i

Następny mówca pos. Scbipper (Koło żyd.) jest 
zdania, że cał? ustawa nosi charakter tymczasowo­
ści i dnrywezości. Zdaniem jego nadużyto flagi 
sanacji celem zmniejszenia ciężaru pracodawców. 
Pracudawcy według piojektu mają ponosić tylko 
1/3 kosztów całei. akcji, podczas gdy w Anglji 
pracodawcy ponoszą 66 procent kosztów ubezpie­
czeniowych. Wkońcu mówca zaznacza, że klub bę­
dzie głosować za ustawą.

Kierownik min. pracy Simon stv,ierdza w i- 
mieniu rządu, ze sprawa ubezpieczenia od bezro­
bocia jest jednem z ważnych zadań rządu, który 
pragnie, aby ta rzecz była jak najszybciej zała­
twiona.

Minister Klamer oświadcza, że rząd jest za­
interesowany tern, aby tę sprawę przeprowadzić 
jak  najprędzej. Ustawa niniejsza jest pierwszym 
krokiem na drodze ubezpieczenia od beziobocia, 
jest pożądane, by ten pierwszy krok był skromny, 
aatemiast aby wykonanie ustawy było zupełnie 
zapewnione.

Następnie' pizemawiali: pp. Ossowski, Rusi­
nek i Łańcucki.

Z nagłych wniosków duże zainteresowanie 
wywołał wniosek pos. Putka w sprawie zwolnie­
nia majątku kościelnego i duchowieństwa od po­

datku majątkowego- Pos. Putek wykazał, że ilość 
ziemi w . Małopoisce należąca do kiera wynosi 
15.000 hektarów. Zwolnienie takich obszarów od 
daniny na rzecz państwa uszczupliłoby ogromnie 
wpływy podatkowe. Wrogie wobec sprawy państwa 
stanowisko kleru objawiło się w wydaniu odezwy 
nawołującej do bojkotawania podatków. Wielu 
księży odmówiło rejestracji-/ cwych majątków. Ta- 
kiem postępowaniem, duchowieństwo dowiodło raz 
jeszcze, że jest dla naństwa obojętne i obce.

Z wywodami pos. Putka polemizował ks. Wy- 
rębowski (Chd.), który swoje wywody oparł na 
fakcie, że ducnowieństwo w państwach zaborczych 
było wolne od wszelkich podatków. > Wkoncu ks. 
Wyrębowski oświadczył, że

„K LER PODATKÓW  PŁACIĆ NIE B 'ID Z IE!11

Podczas tego brzemówienia leciały z ław le­
wicy ustawiczne okrzyki: Płacić!

Następnie odrzucono nagłość wniosku pos. 
Skrzypy (Ukr.) w sprawie prześladowań prasy 
ukraińskiej i gwałtów policji.

Wreszcie pos. Chrucki motywował win osek 
nagły w sprawie tajemniczej śmierci Olgi Kessa- 
rabowej w aresztach lwowskich. Wniosek domaga 
się śledztwa i sekcji zwłok w celu uspokojenia 
wzburzonej opinji.

Wyjaśnienia w sprawie wniosku uazielił min. 
Wyganowski, który oświadczył, że zachodzi tu 
prawdopodobnie wypadek samobójstwa. Przemó­
wienia ministra było blade z powodu braku orjen- 
tacp w dotyczących faktach. Nagłość wniosku od­
rzucono. Następne posiedzenie jutro.

Konwent seniorów.
WARSZAWA, ( W . )  Na daisiejszem posiedzeniu 

KóftwenUi seniorów ustalono, iż plen irne posiedzenia 
.JSelmu będą się odbywać od 15—18 bpi., potem nastąpi 
przerw a do 31 lnu. 'Przerwę lę m a wyzyskać komi­
sja  budżetów a, by zakończył1 p lace nad  budżetem. — 
N astępne posiedzenie plenarne odbywać się będą w 
czasie między 1 kw ietnia a  12 t. mies. JrV czasie 
przerwy poza kom isją budżetową nb radować będą 
kom isje: skarpową, Komunikacyjna, wojskowa wszyst­
kie- jako podkom isje kom isji budżetowej obradować 
jbędą nad budżetem  swych resortów . W'- elz-iisie tym 
pełny Sejm m a załatwić następujące projekty ustaw : 
■5 bezrobociu, odbudowie, organizacji min. kolei, wy­
łączności poczt i lelegr., nowelę do ustaw y dyscypli­
narnej dla urzędników  państwowych o ochronie p ia ­

ty  kobiet i m łodocianych, oraz projekt <: zgroma­
dzeniach. P lenarne posiedzenie Sejmu, klóre odbę­
dzie się  w następny piątek (poświęcone będzie, spra­
wom zagranicznym, między innym i ratyfikacji ukła­
du nawigacyjnego i handlowego z Japonją oraz ra ­
tyfikacja traktatu z SL G erm ain Możliwe, że na leni 
posiedzeniu zabierze głos w  spraw ach polityki za­
granicznej p. Zam ojski.

tyranja kapifaiu
LUBEKA t> 111. P A T ) l)yrrekc.ja tutejszych hut 

wypowiedziała na l 1 dni z góry pracę w szystkim  
roboluikom  z powodu odrzucenia przez nich .orze­
czenia sądu rozjemczego w .spraw ie przedłużenia godzin 
dnia pjrae.y. ^

Dmouishi delegatem do Lig i Narodów?
W ARSZAW A, (AW.) Skinuunl wyjechał dziś do 

Genewy, dokąd udał się rów nież wkrótce poseł polski 
w Bernie Jśzwajc, Modzelewski. Skirm unl udaje się 
poraź ostatni na posiedzenie Ligi Narodów, gdyż na 
następnych konferencjach . reprezentować będzie lam 
Polskę siaty dolegał. W związku z tą wiadomością 
„Przegl \Yiecz zaznacza, że w sprawie lej nom inacji 
rząd prowadzi pertraktacje z R. Dmowskim

Pai narodowy dla o "urie-Sktodowskiej.
W ARS/AW A, 6 III. (P.AI „K urjer warszawski 

że do kom itetu plofckiego daru narodowego dla p. 
Marji Curie-Skłodowskiej zgłosili akces S ysz.scy  uii- 
nisitrowie, m arszałkowie sejmu i •senatu, |«osłow»ie, 
prezes Rady m iejskiej i prezydent m iasta Warszawy 
i wiele stów arzyszeń naukowych i społecznych

Wyjazd po banknofr ztófoure.
(AW.) W czoraj w yjechali‘ do P aryża z poiccenia 

Ininislerstw a skarbu inżynier .Aleksanuer .Tnpalski, oraz 
siiarszy referent departam entu kredytowego p. Lucjan 
Zadrowski eelean odbioru reszty banknotów zlotowych, 
(potrzebnych do uruchom ieni:. "Ranku Polskiego. ' Będą 
to banknoty 1, 5, 10 i 20-cia złotowe, które po przy­
wiezieniu do W arszawy przekazane zostaną kom i­
tetowi organizacyjnem u Banku Polskiego — Z delega­
tam i m inisterstw a jodzie.1 warta jdo ochrony trans­
portu  w drodze.

Mobilizacja faszystów pruskich.
,KRÓLEW IEC, 6 U l. (PAP.) V ostatnich dniach 

odbył się tu ziazd przewodniczących poszczególnych 
oddziałów t. z\Y. Zw. B ism arka na Prusy wschodnie, 
Przewodniczącymi Zw. w ybrano hr. lTileiihurga przy­
jaciela byłego następcy tronu. Hulenlnirg przyjął wy­
bór, poczem w g ło s ił  krótkie przemówienie, w kió- 
rem  oświadczył, że*Zw Bism arka Viilrz \m y v a ć  będzie 
ścisły konlakt z pokrew nem i organizacjam i bojowe- 

Cnii, będzie odbywmć ćwiczenia wojskowe i przysposa­
biać młodzież do przyszłej wojny.

Rozbójnicy meksykańscy
LONDYN, 6 111 (PA l ; W ładze S... Zjednoezo- 

liycli zaalarm ow ane zostały faktem pogwałcenia ic- 
rylorjnm  St. Zjednoczonych przez zbrojne grupy zło­
żone z około 15.0 m eksykańezykow. Banda tu prze- 
szła granicę Stanów pod Rio Grandę, zrabowała miej­
scową ludność praw ie z całego dobytku i ukryła ,się 
z pov lotem  na (ery lorjum  m eksykańskie
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W niedzie lę dnia 9-go marca o godz. 12-ej w  południe odbędzie się

Poranek kinematograficzny» MARYSIEŃKA 
Z TAKIE k JUŻ TE KDBjETY

rouzątek punktualnie o g id :. 12-ej. (K o m e d ja  w  7  ak ta c h ). Ceny miejsc zniżone

Nadużycia w urzędzie fprzyu/dzu i wywozu.
S o jn iu w a  k o m i s j a  m t m u w i  z a j j n o u n -  

Ja s i t  n a  o n e g d a  js zu m  p o s ie d z e n iu  - pxv 1 i - 
m u l a r z e m  b u d ż e tu  m in .  p rzem y ,s tu  i l iam llu .

Zainteresowanie wzbudził referat pios. 
z klubu „Piasta11 p. Kosydarskicgo, który 
om awiał dzialalno.se urzędu przywozu i w y ­
wozu. Referent w n iós ł  o skreślenie dwocb  
trzecich budżelu dowodząc., że stosunki w' 
tym ,u rzęd z ie  są tego rodzaju, że żaden z 
•po \ ażniejszycb urzędników ministerstw a 
nie c iu r  Wziąć o d p ow ied z ia ln ośc i  za prak 
tyki tam uprawiane. W  urzędzie- tym, zda­
niem p Kosydarskicgo pa n u je  dc tnora lizn .  
f:ja i k o ru p c fu .  Należy więc go zn ieść  jak-  
szijbciej. dwie trzecie urzędników y y d a lu ,

PRA(i.\ (i. III. „Czeske Slovo w spra- 
Wie skandalicznej tafery benzynow ej d o ­
nosi, ze są/l d yw izy jn y  stwierdził wczoraj, 
iż liczba w yb itnych  osotiistości w o jsk o ­
wych, zam ieszanych w  skandal benzynow y,  
jest o  w iele większa niż Ho jest publ iczu ic 
Wiadomo

Aresztowanie dr. Snafka. k tóry  był n a ­
czelnym  redaktorem 'rządowego pisma eze- 
skiegty w yw oła ło  w ie lk ie  wrażenie. Za­
równo władze Wojskowe jak i cy w iln e  'sta­
rają się zataić Wiadomości o  rozmiarach  
afery  korupcyjnej

Gharakterylstyczne jesl róWnież — jak 
podnosi „Czeske S lovo‘ — że pewnie koła 
wjMywowe, a nawet jeden funkejonarjusz  
z kaneelarji gabinetowej, istarały się  o n ie ­
dopuszczenie do areszlowlaiua Svatka.

„Li<tove \ o v m y “ (piszą. Aresztowanie  
radcy ministerjąlnego, Svatka,
JE ST  NAJWIbjKSZY.M (SKANDALEM, JA KI 
STĘ ZDARZYŁ OD POW STANIA R E P U ­

BLIKI.

ATENY 0. III. Pogłoski o ultimatum  
Wystosowanym przez oficerów! iw sprawie  
bezzw łocznego w prow adzen ia  tistroju repu- 
blikańskiego są zupełnie bezpodstawnie. 
Znaczna w iększość  o ficerów  w Atenach, Sa­
lonikach i innych  m iejscow ościach  osino 
potępia wysiłki małej cząstki oficerow repuDliki ń- 
skieh dążących dc natychmiastowego usunięcia 
dynastji. Celem osiągnięcia porozumień a wszystkich

a j-dną  trzecia. wcielić do IV. dep. min- 
pizemylslu i >,handlu. (

W  dyskusji hud m e t a le m  p. Kosydar- 
skiago. wjyjaśnilo jśię, żt rząd w n ió s ł  przed 
kilkoma tygodniami do sejmu projekt ii stu - 
Wy o ciach w yw ozow ych , w  klóćym to p ro ­
jekcie proponow ane jest zniesienie urzędu 
przywiozu i ŵywozu ~ ” i

" W końcu przyjęto wniosek Iow. pos. 
Mioraczewcskiego w  m yśl klórego \ sk re ś la  z 
budżelu min. przem. i baudłu i  zl. poi. dla  
d e m o n s tr a c j i . W  m otywach stwierdzono, że 
nałoży natychmiast !po uchwaleniu ustawy  
o ciach  w yw ozow ych  znieść urząd przy- 
twfolzjn i Wy wozu.

rządził u isiebie w spaniale  przyjęcie, w  któ- 
rem w'zięlo udział 150 osób.

Między aresztowanym i znajduje .się ka­
pitan .sztabu generalnego, Ilon bela oraz jego 
żona. która lod Switka otrzymała łapówkę.

00.000 k o ro n .
Orgąn komunistyczny „Rude Praco ‘ 

pisze: Ministerstwo obrony  narodowej ma  
na wyjdatki 3 n iiljard y .' Kupuje ono nie  
tylko benzynę ale m ięso, Węgle, mąkę. ziern- 
liiki i inne artykuły żyw ności dla woj-  
sko\voś< i czyni rówmież zakupy butów, 
uniform ów  i przedmiotów uzbrojenia. Udzie 
jest pewność
ż e  i p r z y  T y c h  z a k u p a c h  m e

UPRAW IANO TAKŻE KOI!UPCD
Pism o p ro testu je ' przeciwdeo temu. /e  

zawikłanycb1 w aferę ,osób lnie J rak tuje się
jak zw ykłych  zbrodniarzy, Tak n. p- dr. 
S\a tk a  odw ieziono do sądu kaniego  w  wy - 
twornym  samocnodzie, 'podczas gdy zwykł? 
śm ierte ln icy  za 'o Wiele m niejsze przestęp  
stWa byw ają  dostawiani sądowi w kajda­
nach

partji rząd skłonny jest obecnie dla ostatecznego 
rozwiązania sprawy ustroju państwa przeprowa­
dzić / ewentualną 1 rewizję ostatnich ‘postanowień 
Zgromadzenia Narodowego. Wediug nowego pro­
jektu naród miałby s<ę wypowiedzieć w specjal- 
nem referendom, czy chce udzielić Zgromadzeniu 
absolutnych pełnomocnictw do uregulowania spra­
wy dynastji i systemu rządu.

Nadużycia filji Banku krajowego 
w Katowicach.

' \V uzupełnieniu wind om ości o naduży­
ciach filji Ranku krajowego (.a nie po lsk ie­
go, jak m ylnie  podaliśm y) wi Katowicach  
podajemy jezscze następujące szczegóły': 

,'Minisier skarbu w ysia ł  niedawno łolną  
komisję śledczą dla zbadania działalności  
Ranku Krajowego, dawnego Banku Gali­
cyjskiego, posiadającego swą siedzibę we  
E ,rowie. 'Bank M a jo w y  jest inslytucją u 
rzędową, powstałą z zasobów  skarbu p a ń ­
stwa; posiada oddziały', ni A Bi. oddział w 
Kałowie, ich. 1 . . . . . .  . . . . .

Owa komisja lolua badając księgi o d ­
działu Banku Krajowego ‘- w w  Katowicach  
stwierdziła iiodobno i uslalibi pi"olokolar- 
nie. / e  Bank Krajowy’! gt ał na zniżkę marki 
pylskicj, zawiera! transakcje na markę p o l ­
ską z bankami niomieckiemi i oeemnl jej 
wartość na miesiąc hńyi aa 15,000.000 milj. 
z ii dolara, deprecjonow ał w  ■'■len sposób  
pieniądz polski na t rynkach '-niemieckich, 
dyskrydylująe ' pracę sanacyjną ' m inislra  
Grabskiego. Dochodzenie w  lej sprawie  
trwa w dalszym  ciągu i daje w ysoce  o b e i j - '  
żająee malerjały

Rykom zachorouMt-
MOSKWA, (AW.) Naglu choroba Bykowa, która 

pojawiła się praw ie peza ju lrz  po wybraniu go na 
stanowisko prezesa Rady Komrisarzy Lud. wywołuje 
liczne kom entarze .w, tmo.skic\\„kich kolajch politycznych. 
Oficjalne kola stw ierdzają, żc Ryków dawno już d io- 

um rał na nerki, a w ostatn im  czasie choroba tak 
;się zaostrzyła, ż, lekarze uznali za niezbędny Wyjazd 
do miejscowości kuracyjnej na Kaukazie. | ■

Spdr rosyjsko-rumufiski o fiessarabję.
MOSKWA. (A W .) W ładze sowieckie zwołały w 

..Moskwie w ice besarabski. - Zródtn . sowieckie “ podają 
(liczbę reprezentantów  ludności Bcsarabji, klóra przv- 
jbyla na Wiec na 500 ysńb. Wice. jednomyślnie uchwa- 
]it szereg rezolucji pod hasłem  („prcez ■ z rum uń­
ską okupacją" Bcsarabji. Jedna z rezolucji zreda­
gowana została w formie wezwania do ludu pracują­
cego Rosji sow aby zażądał ewakuacji wojfsk ru ­
m uńskich z Bcsarabji, ponieważ ludność pragnie u- 
tworzyó nc terenie Bcsarabji Moldawisuiską sowiecką 
socjalistyczną irejpubl ikę i przyłączyć się do U krainy 
sow. Rezolucje te zasługują na uwagę ze względu na 
bliski term in .rokowań rumuńsko-sowieckich we W ie­
dniu, gdzie sprawa Besarabji będzie jednym  z najbar­
dziej spornych punktów  konferencji.

 • • • •• ■ • i

: Krmauia manifestacja bankouicdUf wie- 
deAskick

AYIEDLN, (i III. (I-AT.) W czoraj ju  zed gm acha­
m i banków  strcjkujący urzędnicy bankow i urządzili 
gwałtowną manifestację, rnterwenjująea policja użyła 
broni plrzve,zcni kilka osób zostało ranionych.

■ • • • . •• • • •

KiĘska hiszpańska ui M arokki.
LONDYN, 6 III. (BAT ' Z langeru  donoszą, że 

w walce z mbylicąnii k> Melilę szeregi hiszpańskie 
zostah  złamane około Tizziassa—Riffs i odparły w 
kierunku do Naidor. Strat)' hiszpańskie w zabitych, 
jeńcach i am unicji poważne.

LONDYN, (i III (BAT.) Z - “Madrytu donoszą: 
W ładze h iszpańskie w ystały do jMelili uo«a zererwę 
złożoną z t t .  tvs. ludzi.

Krwawe walki o prawa robotnica.
1 UDW IKSHAFEN, 6 III. (BAT) Bodezas wezo- 

rajszych zajść w fabryce jm iliny i sody zostało kilka 
osób 'zabitych, a 15 irannychj. ^ y ć a le n i  rolioluic) vdarli 
się dziś rano pjonownie do badeńskiej fabryki ani- 
liity; i “sody i Usunęli jefiętń^Mł do pjracy, o raz ster­
roryzow ali urzędników  nie iwzwalaiąc im na pracę 
w biurze. Bolicja zaatakowała robotników, przvczeui 
wywiązała się  w alka w czasie której obie slrony 
inidał) szereg strzałów. Kilku urzędników policyjnych 
odniosło cięższe rany, Liczba rannych w  czasie dzi­
siejszego starciu 'nile jest jaszcze yyiadoma.

0 uznanie sowlefdw przez UdaAsk. 1 Przed rnzwlszanlem parlamentu w NIem
ODANSK, 6 I II  (BAT.) B rzeJ kilku tygodniam i I W b C ll.

frakcja komunistyczna podniosła w  sejm ie dwa wnio-1 BER LIN , 6 III. (PAT.) „Vnss. Z tg.' donosi, że 
siki, z których je<ien dom agał się  politycznego uzna gabinet Rzeszy zm erze się. oziś w południe na po- 
nia Sowietów przez (rdańsik, a (drugi przywrócenia siedzenie, aby powziąć decyzję w sprawie rozwią- 
norm alnycb stosunków handlowych między Gdańs zania piar lam ent u. Gabinet omówi przedewszyslkiem 
kiem  a  R osją sowiedką W nioski te  przekazane swego kwestję czy m ożliw e jest pjorozumienie ,-co do tego, 
cza.ru do kom isji gtównei, która po ich rozpatrzeniu aby parlam en t jeszcze przed1 rozwiązaniem  , załatwił 
zaleca obecnie isiejmowi przyjęcie obu wniosków, a  budżet tak zwanych konieczności pjaństwoyych ,oraz 
przedtem  zwrócić (się do  senatu, aby ponownie zawią- w nioski niem ieckich narodowców domagające się, aby 
zał pertraktacje (celem utworzenia w Gdańsku kon- z wyborami do parlam entu  przeprowadzono równoeze- 
sulatu sowieckiego \  I śnie wybór prezydenta Rzesz”

Wielki skandal korupcylny u Czechacn
H eclaktor p ism a rzą d o w eg o  w w ięz ien iu . — A fera  z a ta e z a  co ra z  szersze  kręt,:.

■Kszcze w  ub ieg łym  fygtKlnm Svatek  u-

Republika czy monarchia?
P rzed  referendum  w  G recji.
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Ubezpreczenie od bezrobocia.
b t d H O W ib k o  p o s f O w  P .  P .  S .

W zrastająca z każdym dniem klęska Lezrobo 
cia, pozbawiająca setki tysięcy ludzi możności za­
robkowania, wysunęła na pierwszy plan konieczność 
przyjścia z doraźoą pomocą ludziom pracy, którzy 
tej pracy jednak znaleźć nie mogą, a na dalszą 
metę stworzyć trwały fundusz zabezpieczający ludzi 
przed utratą zarobków bez ich winy.

Dzięki posłom socjalistycznym sprawa wesz1 a 
na stół obrad sejmowych. Opracowano projekt 
ustawy ubezpieczeniowej. Prawica sejmowa usiło­
wała wypaczyć całe to ubezpieczenie, aby jak naj­
mniej ludzi z mego mogło korzystać, aby zasiłki 
były jak  najmniejsze, a wkładki aby przedewszyst- 
kiem płacili robotnicy.

Na ostatniem posiedzeniu Sejmu przemówił 
w tej sprawie tow. pos. Ziemięcki: ,

Zjawisko bezrobocia nie zniknie nigdy tv ustro­
ju  kapitalistycznym, dlatego potrzeba stałej ustawy 
któraby otaczała opieuą bezrobotnych. Pierwszy 
Rząd polski obrał drogę doraźnej pomocy. Ustawo­
wa podstawa tej pomocy i dziś jeszcze istnieje, ale 
normy tak zmalały, że zastosowanie jej jest niemo­
żliwe. Niniejsza ustawa przychodzi zapóźno, gdyż 
mamy obecn;e już — według niedokładnych danych 
urzędowych — 100.000 bezrobotnych. Winę spó­
źnienia ponosi poprzedni Rząd Witosa, który wy­
cofał ustawę opracowaną już w komisji dla uczy­
nienia „poprawek1* i przez szereg miesięcy z tem 
się nie uporał.

Podstawą ustawy winna być powszechność. 
Tymczasem projekt nie czyni temu zadość. W yłą­
cza on ogromną grupę robotników rolnych, a dalej

pracowników umysłowych, którzy w okresie reduk ■ 
cji i zamykania biur w szerokiej mierze są nara­
żeni na beziobocie. W tym samym zakładzie robo­
tnicy fizyczni mają korzystać z ubezpioczer a, a 
pracownicy biurowi nie korzystają

Także sprawa ubezpieczenia pracowników 
w zakładach państwowych pozostawiona została 
decyzji Rady ministrów. Dziwna rzecz, że w in­
nych państwach właśnie zakłady państwowe i sa­
morządowe świecą przykładem przedsiębiorstwom 
prywatnym, gdy u nas robotnicy w zakładach pry­
watnych mają Dyć pod ■ tym względem lepiej po­
stawieni.

* Jeszcze jedno ograniczenie dotyczy małych za­
kładów, kióre zatrudniają mniej, niż 5 ronotników. 
Powtarza się to przy każdoj ustawie robotniczej, 
że przedstawiciele tycn mniejszycti zakładów za­
wsze chcą, aby wyłączono te małe zakłady, cno- 
ciaż właśnie tam położenie robotników jest naj­
gorsze.

Dioga ważną sprawą jest sprawa zaiobków,' 
od których ma się obliczać składki i zasiłki. Są 
tu dwa poglądy: według jednego ma to być obli­
czane na podstawie faktyczuego zarobku, pobiera­
nego w  ostatnim miesiącu a według drogiego po­
glądu, Którego trzymat sic Rząd, slładk . i zasiłki 
mają być obliczone od przeciętnego zarobku nie­
wykwalifikowanego robotnika.

Ten drugi pogląd jest niesprawiedliwy zarówno 
w chwili płacenia wkładek, jak w chwili otrzymy­
wania zasiłków. Jeżeli chodzi' o wkładki,1 to wła­
śnie pracowuik wyżej wykwalifikowany, a więc

lepiej sytuowany, a tak samo przedsiębiorca, zatru­
dniający większą liczbę takich robotników, płaci­
liby. wkładki stosunkowo mniejsze. Co się zaś 
tyczy zasiłku, to robotnik niewykwalifiKowaay otrzy­
mywałby kwotę niewiele mniejszą od zwykłego, 
swego zarobku, natomiast robotnik wyższej kate- 
gorji, przyzwyczajony do lbpszego zarobku, byłby 
mocno upośledzony '• -

1 Jeszcze dałoby się takie stanowisko usprawit 
dliwie, gdyby chcuziło o ustawę o doraźnej pomo­
cy, ’ gdyż tu zasiłki doraźne są poprostu głodowe. 
Tu jednak mówi się o ubezpieczeniu, - więc należy 
rzecz potraktować analogicznie, jak  w innych usta­
wach ubezpieczeniowych, Należy tu jeszcze jedna 
kwestja. Powiedziano, że wysokość przeciętnego 
zarobku robotmka niewykwalifikowanego ma być 
ustalona przez Min. pracy. Poniewać decyzja Min. 
może być zaskarżona przez robotnika, ■ przeto po­
ciągnęłoby to za sobą ewentualnie mnóstwo takich 
wystąpień przeciw orzeczeniom Min. pracy.

Komisja nie poszła za naszym wnioskiem, aże­
by zupełnie uwolnić robotników od płacenia składek 
na ubezpieczenie od bezrobocia. Tę naszę poprawkę 
podtrzymujemy.

' Jest jeszcze jeden punkt bardzo ważny. Usta­
wa w tej tormie, jak ją  komisja przedkłada, daje 
niejako premję fabrykantom za zamykanie fabryk 
Jeżeli przedsiębiorca zamknie fabrykę, ’ mając na­
gromadzone magazyny towaru, to ustawa zwalnia 
go w dodatku od ciężaru opłacania składek ubez- 
pieczoniowycn. Dlatego klub nasz stawia poprawkę, 
ażeby taki fabrykant płacił dalej składki, a goto­
wiśmy jeszcze zmienić o tyle tę poprawkę, żeby 
skarb państwa w takim razie nie dopłacał swej 
należności ubezpieczeniowej, tak, że cały ciężar 
spadłby na fabryk?niów, zamykających fabryki.

Co się tyczy organizacji,’ te mogą być wy­
padki, że organizacja będzie mogła powierzyć nie­
które funkcje gminom i instytucjom społecznym. 
Ustawa jednak obecnie tak brzmi, że mogą to być 
instytucje tylko o charakterze publiczno-prawnym, 
a zatem wyłączone są związki zawodowe , Ponie­
waż ustawa musi być obliczona na dłuższy okres, 
przeto jest to postanowienie bardzo niewłaściwe. 
W«Anglji np, : na podstawie specjalnych umów 
wiele tych funkcji przelane zostały na związki za­
wodowe. Dlatego zgłaszamy odpowiednią poprawkę.

Theunis tworzy rzaa w Belgji,
BhUKSKTA/ 6 1(1. (PAT.; Kąól powiei/Yl Theu- 

nisowi misję, zrekonstruowaniu gabinetu Theunis za 
(.strzegł solne krótki czas do .n am y słu ,1 V  kołach 
politycznych .sądzą, że największe trudności związane 
z k ryzjsem  zostały już pokonane.

2  iwUzjjl i.
Uroczystości Fryderyka o -r fa n y .

Setną rocznicę urodzin wielkiego kompozytora 
czeskiego uczcił Lwów koncertem symfonicznym 
w dnJu 2. III . 1924 oraz wystawieniem opery ko­
micznej p. t. „Pocałunek". Program koncertu obej­
mował cykl poematów symfonicznych, noszących 
ogólną nazwę „Moja ojczyzna**, a składających się 
z sześciu baśni: ł) Wyszehrad, 2) Wełtawa, 3) 
Szarka, 4) Z czeskich łąk i gór, 5) Tabor, 6) Bla- 
nik. Wybitnie słowiańska dusza tych utworów 
i szczerość uczucia czynią je  czernś biiskiem i m:' 
łem dla nas. Wielki twórca oparł swe nastroje na 
baśniach, tradycyjnie pielęgnowawych przez długie 
pokolenia, strzeżonych pilnie, jak  drogocenny rei - 
kwiarz w latach niewoli. Kto tego nie zrozumie? 
K to tego nie oceni ? i

W  baśniach tych wyśnił Smetana swojp ojczy­
znę w najpiękniejszych kolorach, wyczarował ją  
z mgieł czeskich wód, ozdobił kwiatami łąk, wy­
posażył skarbnicą gór i urokiem nimf. Każdy te­
mat, smutny — czy wusoły, skoczny — czy refle­
ksyjny, jest wypływem głębokich i szczerych prze­
żyć duchowych, są to wizje człowieka, który cier­
piał i piakał za przeszłością swego kraju, a równo­
cześnie radował się i upajał jego pięKnością. Przy­
znam się, że byłem głęboko wzruszony czystem 
tchnieniem tt,i muzyki, przepojonej wonią świeżej 
zielem, wśród której wije się srebrzysta wstęga 
Wełtawy, jak  nieprzerwane, a tajemnicze pasma

ludzkiego istnien: ,.
Wykonanie programu pod batutą znakomitego 

kapelmistrza p Milana Zuny było pierwszorzędne. 
Brakło tylko członków z pod sztandaru wrogów 
p. Zuny i ’dvr. Czarnowskiego, wskutek czego or­
kiestra brzmiała bardzo czysto.

W  dniu 3 marca wystawiono po raz pierwszy 
u nas operę Smetany „Pocałunek**.

Treścią literacką tej sztuki jest konflikt — 
na tle pocałunku między o narzeczeństwem. .Młody 
wdowiec Łukasz chcb koniecznie pocałować swoją 
kochaną Wandulkę, ta zaś nie pozwala na to w 
obawie, by przedślubny pocałunek nie zmartwił jego 
nieboszczki żony Rozdrażniony Łukasz szuka po­
cieszenia w karczmie, poczem sprowadza dwie roz­
koszne aziewoje pod okna narzeczonej i wycało- 
wuje się z niemi zamaszyście, co ogromnie dotyka 
Wandulkę. Otrzeźwiwszy się, poznaą że czynem 
tym ciężko skrzywdził swą oblubienicę i że wobec 
tego stał się jej niegodnym. Idzie więc do nię i 
błaga o przebaczenie. Miękkie serduszko dziewicze 
chętnio przebacza mu winę, a na znak pojednania 
podaje mn W andulka buzię do pocałowania, Lecz 
Łukasz, powiedziawszy raz sobie, że nie jest go­
dnym tego aińoła, trzyma się zdała i oświadcza 
stanowczo, że nigdy jej nie pocałuje. Powstą e 
więc świeża zgryzota, nowy kłopot pocałunkowy. 
Od nzegoż jednak są przyjaciele, sąsiedzi? Dzięki 
ich interwencji wszystko się naDrawia, młoua para 
ostatecznie wycałowuje się siarczyście i na tem 
koniec sztuki.

Przedewszystkiem luależy skonstatować fakt, 
że literacki pomysł LI. Krasnogórskiej, autorki 
libretta, ciasnością tematu krępował kompozytora, 
który będąc zmuszony nieustannie kręcić się koło 
tego nieszczęśliwego pocałunku, nie mógł wzbudzić 
w sobie natchnienia takiego, jaińe opanuwywało 
go przy rozmyślaniach na temat swego kraju i na- 
-odu. Dlategc tez muzyka „Pocałunku jakkol­
wiek melodyjna i miła, nie dorównuje swą warto­
ścią wyżej omówionym poematom symfonicznym 
Jako główne minus opery jest powtarzanie się w 
nieskończoność tego, co już było powiedziane (np. 
w partji Palonckiegc „Jak  rzekłem — tak się 
stało** i t. p.), a nadtc rozwlekłość I-go aktu, któ­
ry mógłby być śmiało skróconym o jedną trzecią 
cześć swej objętości. Na ogól jednak opera robi 
dodatnie wrażenie,

W ystawa była wspaniała. Prześliczne deko­
racje jak n. p. widok okolicy górskiej, pokrytej 
lodem, ogródek ze słonecznikami, oraz mne szcze­
góły nadają sztuce uużo powabu i poezji.

Wykonaniu było bez zarzutu, a kapelmistrz 
p. Zuna może być zadowolony z , tegu wieczoru. 
Również piękne głosy były na scenie. P. Lubicz 
śpiewała partje Wandulki, p. Rotowska miała rolę 
służącej (Barcza), . p. Hinglerówna śpiewała partje 
Marcinki, p- Cyganik kreował Tomasza, a dro­
bniejsze role spoozywały w rękacn p. Niedzielskie­
go (strażnik) i Jeleńskiego (Matys).

.W h u iy s fa W  G o łę b io w s k i.
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SZEIK ROMANTYCZNA PRZVGOiiA O  o l / f ń u i  
PIĘKNEJ PARYŻANKI O  d K l U W

Cały L w ów  p o d z iw ia  to  S i n f i r T I l  
a r c y d z ie ło  f i lm o w e  w  Hf UUliU

Zatarg na tle redukcji.
Przemysłutucy nie uw zględniaj najskromniejszych żądań roiiofnlkow. \

Przed paru dniami odbyła się w inspektoracie 
pracy w Pabjanicach burzliwa konferencja 15 de­
legatów robotniczych towarz. akc. R. Kindlera i 
trzech związków robotniczych z przedstawicielami 
faoryin, naczelnym dyrektorem p. Meyerhofem i 
członkiem zarządu p. Herzem.

Firma podejmuje się uruchomienia fabryki 
przy zatrudnieniu jedynie 589 robotników z ogól 
nąj ilości 2.100. motywując tak znaczną redukcję 
brakiem środków płatniczych i zamówień.

Robotnicy przedstawili rozpaczliwą sytuację 
rzuconych na pastwę głodu robotników, z których 
wielu pracuje w fabryce po 30 do 40 lat i zażą­
dali podziału pracy między wszystkich robotników 
tak, jak na to ogół wyraził zgodę.

Jeden z robotników nai ętnował stanowisko 
przemysłowców w sprawie urlopów, jako tych, co

spędzając kilka miesięcy w zagranicznych kąpie­
lach nie powinni zazdrościć paru dni ciężko pra­
cującemu robotnikowi.

Na ponowną kategoryczną odpowiedź przed­
stawicieli fabryki, iż postulatów robotników nie u- 
względnią, gdyż wprowadzenie podziału pracy, j a ­
ko rzekomo nieracjonalna gospodarka, — poder­
wałoby zaufanie zagranicy do towarzystwa, — 
wskazali delegaci na następstwa pozostawienia w 
Pabjanicach takiej, masy nie mających środków 
do życia robotników.

O chytrości zarządu fabryki świadczy fakt, 
że swego czasu potrzebując jedynie 200 robotni­
ków ogłosił wakans na 1000, — a następnie 
zgłaszających się przebierał.

Konferencja nie dała żadnych rezultatów.

Refleksje na temat 8-godzlnnego dnia pracy.
Wybitny ekonomista prof. St. Kempuer poru­

sza w „Głosie polskim" kwestję 8 -godzinnego dnia 
pracy, przeciw któremu występuje nietylko zainte­
resowany tem bezpośrednio kapitał, ale nawet lu­
dzie pracujący umysłowo, intelektualiści pochłonię­
ci nieraz pracą od świtu do nocy.

P. Kempner podkreśla różnicę między pracą 
fizyczną a umysłową. „Męczącego wysiłku mięśni 
— nie można porównywać z pracą ducha. Są^tu 
zgoła odmienne prawa fizjologiczne. Organizm nie 
może wydatkować bez dotkliwej szkody dla siebie 
większej ponad pewne maksimum energji .ściśle 
fizycznej. Energja ducha jest o wiele odporuiejzza. 
Tej energji wymaga w swoim zakresie każda je­
dnostka ludzka. I robotnik nawet mało oświecony, 
ma swoją sferę duchową, dla której njścio znaj­
duje dopiero poza zawodową fizyczną pracą. Trud 
w fabryce zabija myśl. a przynajmniej zmusza ją  
do milczenia. Dopiero wśród wypoczynku odzy­
skuje robotnik to prawo człowieka do myśli samo­
dzielnej, do duchowego obcowania z zewnętrznym 
światem. A niema takiej istoty ludzkiej, któraby 
potrzeby tej nie odczuwała. Nie zawsze pi żytem

owe wywczasy robotnika — to jego „prawo do 
lenistwa" — pozostaje jałowe pod względem twór­
czym Wszak wiadomo, że cąły szereg ważkich 
wynalazków — ' były to dzieła prostych robotni­
ków. Haregreavas, wynalazca maszyny przęlzal- 
niczej, był cieślą. Arkwright, jeden z twórców 
maszyny parowej, był cyrulikiem. W  chwilach od­
poczynku, pracując aalej myślą, wykrył' wielkie 
prawa mechnizmu. Spoczynek nietylko jest bez­
czynnością, jest także wczuciem się w swój in­
telekt.

■* 1 i " .. Su*!

Na wszystkie strony osaczony został przywi­
lej robotnika, osiągnięty przez ośmiogodzinny dzień 
pracy. Być może, że tę oblęganą twierdzę zdoby­
czy pracy obroniła bytność w Polsce Alberta 
Thomasa, który w wielu wystąpieniach umiał tak 
wymownie uzasadniać wielkie prawa pracy. Przez 
ten kontakt z zasłużonym dyrektorem międzynaro­
dowego biura p-acy weszliśmy poniekąd na nowo 
w związek z ideami wolności wszeehludzkiej i bo­
daj dzięki temu przycichły głosy reakcji, onieśmie­
lone tą międzynarodową manifestacją."

UlyroK który powinien zainteresować pracodawców.
Franciszek Hiler. właściciel fabryki w Pabja- 

nicacb, oskarżony przed sądem za nieudzielenie 
urlopu robotnikom, zatrudnionym w j?go firmie, 
skazany został na 10 dni aresztn.

Od wyroku tego zaapelował, wnosząc o za­
mianę kary aresztu na grzywnę.

Sąd łl. instancji, przychyliwszy się do ape­
lacji Hillera, skazał go na 100 złotych grzywny 
za przekroczenie obowiązującej ustawy o udziele- 
leniu robotnikom urlopów i 1000 złitych tytułem 
kosztów sądowych.

Ze swej strony znów robotnicy domagają się 
przez zarząd swego związku zapłacenia za niewy 
korzystane dni urlopu.

Sąd pokoju w ^abjnicach skazał dyrektora 
firmy Kruszę i Ender p. Drzewieckiego na 7 dni 
bezwzględnego aresztn za nieuzasadnione uazwanie 
wobec świadków jednego z pracowników biuro­
wych złodziejem. 1

Sąd, nie przychylił się do prośby obrony za­
mienienia kary aresztu na grzywnę.

„Alkohoi i
OsLaluimi d n iam i odbyiwa się pod  po  - 

W yższym  ty tu łem  na łam ach  „Slowla P o l­
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t. j. -między ks d r. Ja n em  CieinnieW sk+m, 
k a te c h e tą  g in in az ja ln y jn , a  p. W ładysław em  
S zu jsk im , p ro fe so rem  gim n. III w e  Lw o- 
Wie n a  t e m a t . rozpijania m lodzieżij na  p u ­
b lic z n y ch , d la  n ie j u rz ą d z a n y c h  z a b aw ach  
R o zp o czą ł tę  W alkę ks. d r . C iem nieW ski w  
n r . 46. W spom nianego  d z ie n n ik a , z a rz u c a ­
jąc  k o łu  ''Matek u c z n ió w  'g im n a z ju m  III , 
że w aży ło  s ię  w  co d z ien n em  p iśm ie  p o d z ię ­
k o w a ć  D y re k c ji  B ro w a ró w  a k c y jn y c h  za 
b e z p ła tn e  d o s ta rc z e n ie  <do b u fe tu  n a  w ie-

młodzież
/

czopek  sludenlóW  lego g im n az ju m  .. piw a... 
e‘Lc. Ks dr- C iem nieW ski w sk aza .ł n areszc ie  
W jezu ick im  sp o so b ie  m y ś le n ia  ja k o  n a  o d ­
s tr a s z a ją c y  p rzy k ła d ... p ,a R osje , k tó rą  n a j ­
p ie r w  /g a n g re n o w a n o  'a lkoholem , b y  ją  n a ­
s tęp n ie  Wykląć h a  łu p  WpogóW. N id  ad a to 
—1 co  [praw da ,— p rz ty c z e k  w  nos, d a n y  
ppzez k lec h ę  W szechpolsk im  inaLronom  !

O tóż p rzec iw k o  in sy n u a c jo m  ( ! ? )  ks. 
d r . C iem iiieW skiego w y s tą p ił  w  n r . 61 „Sło- 
Wa P o lsk ieg o "  p. prof.- S zu jsk i, n ie d w u ­
zn aczn ie  tw ie rd ząc , iż to  w ła śn ie  poYl okiem  
ks. d r . C iem iiieW skiego, k a te e h e ly  ginin- 
V III., ro z p ija  się  ta m te jsz ą  m łodzież  szk o l­
n ą , czcili je d n a k  k siężu lek  b y n a jm n ie j się

n ie  gorszy , ,.>o n ie  d ostrzega  łra m u  w w fa 
snem  oku..-

D o p ra w d y  — z wiel-ce w y m o w n y ch  r e ­
w e la c ji p rasy  en deck ie j n a jle p ie  j m ożna  się 
p rzek o n ać , ja k  w szech p o laey  pedagogow ie  
is to tn ie  p o jm u ją  ' puDliozne' w y ch o w an ie  
m łodzieży . -

j\[ow iny z  dnia.
Lwów, 7 m aren 

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WE LWOWIt
Piątek, o godz. 7 „Pocałunek".
Sobota, o gjodz. 3 „Straszny dw ór" przedst. dla m ł. 

iSobo1,, o godz. 7 .Czaple pióro".
Niedziela, o godz. 3 „Jak wam się podoba . 
Niedziela, o godz 7 „Pocałunek 
Ponicdziałek, o godz. 7 „Czaple :pióro". 
W torek, o godz. 7 „Pocałunek", (po raz osta tn i)..

REPERTUAR TEATRU MAŁEGO, ulica Gródecica 2 d.:
P iątek, o godz. 7 „Na łeb na szyję",
Sobota, o godz. 7 „Na łeb -na szyję1' 

i Niedziela, o godz. 7 „Na jeb na szyję .**? 
Poniedziałek, o godz. 7 „Świderek '
Wtorek, o godz. 7- „Upiory" Ibsena

REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI, ulica Słoneczna:
PiąteK, o  godz. 7 „Katju tancerka".
Sobota, o godz. 7 „Alikado". 

v .('Niedziela, o godz 7 „Katja i tancerka". 
Poniedziałek, o god, 7 „M ikado".
W torek, o godz. 7 „Księżniczka O lała1.

  * • « •   - •• • ■ •
TEATR AR 1YS T YCZNO-LITER ACKI „B a Gh TELA " 

Od soboty 1-go m arca 1924 Część I. „Pom yłka"
tryptyk pióra Bebe. Część solowa: H. Kostyńska, —
M. Mirski — Run Safety, — B .Bronowski. Część 
III. „Stow. z ogr. poręką" farsa. Początek o godz 8. 
wieczór. ., *

  * • * •   „• • • •
REPERTUAR BIURA KONCERTOWEGO M. TUSRKA:

Piątek 7 m arca: 7 vette Guilbert, wiecz. w. franc.
: —  ; ;  ; ;  —

UKR. NARODNYJ TEATR »UKR. RECIDYy dyr j Stadnik 
! (ul. Szaszkiewicza 6):

Soboia, 8 bin. „Sprzedana ? N arzeczona" ipera. 
Niedzielę, 9 bin. o 3 pop. „Trójka h u lta jska1**. 

i 'Niedziela, o godz. 7730 „Żydówka" opera w 5 akt.
Bilety wcześniej w Sojuznym bazarze (ul Ruska), 

ska) a w niedzielę, od godz. 10 do 12 i od 2 do 8 
przy kasie.

PRZESUNIĘCI TERM INU WYSTĄPIENIA „U- 
PIOROW ". Pierwsze przedstawienie „U piorów" z W. 
Siemaszkową odbędzie, się w teatrze Małym nie w 
poniedziałek jjak ogłoszono, lecz we wtorek 12 bm.

Na OGOLNE ..ŻĄDANIE -„ŚW IDEREK  ' pójdzie 
'.raz jeszcze, i to ni rodwołalme jio raz ostatni w ponie­
działek. O slatnie przedstawienie „Świderka w ze­
szłym  tygodniu było ‘wysprzedane do ostatniego miej feta 

„POCAŁUNEK". , Opera komiczna Smetany zej 
tlzie niebaw em  z afisza na d tuzszy  przeciąg czasu, 
gdy'ż niedługo już pojawi się „P rorok" M ayerbera, 
do wystawienia którego teatr w a sz , przygotowuje się 
od dłuższego czasu.

Z MUZYKI. Po wczorajszym  Koncercie skrzypka 
Zygmunta Fencrm anna, produkcji uwieńczonej ogro­
mnym powodzeniem, udało się im prezie koncertowej 
pozyskać-w tystę  na wieczór sonatowy, który się od­
będzie w poniedziałek 10 bm  Znakom ity skrzypek 
w ykona wspólnie z pianist ajdr E dw ardem  Steinber- 
gerem  w spaniały program  obejm ujący sonatę wiosenną 
Beethovena, sonaty  C. F rancka i Ryszarda Straussa.

„ZDOBYCIE SZCZYTU ŚWIATA" (Mont E rerest) 
w  Himalajach). Pod jrowyższym tykałem odbędzie się 
prelekcja Inż Libańskiego w sali b. Instytutu Techno­
logicznego '(.Bourlarda 5), ilustrowana obrazam i śW ittF 

mymi — w sobotę 8-go m arca lir. 'Treść: H im alaje 
/i Tybet — P rzyroda i .cziowiek — Oblężenie króla, 
•szczytów r. 1922—1923 — Tajem nice skał — w alka 
z żywiołam i Początek punktualnie o godz 7-mdfl 
w :eczór.

CZYNNOŚCI LEKARZA MIEJSKIEGO r a M - a j -  
okręg san itarny m. Lwowa- z dniem 1 m arca 1924 
objął p. dr Ju ljan  Kasparek lekarz Jniejjski zam , 
przy  ul. Koel Kurowskiego 5 II. p . w miejsce do ty chi 
pzasowego zastęjx-.y lekarza miejskiego dra Janusza) 
N i Pin ent oWsk i ego.



N r. 5*3 „DZIENNIK LUDOWY"

KUKSY WALUT J a KCJI PRZEMYSl OW i CH. 
Spekulanci giełdowi dzięki rozporządzeniu m inistra 
skarbu m aja yyiększą swobodę w syyych spekulacjach. 
Indywidua te dzięki lej okoliczności rozpoczęty na 
nowo ze zdwojoną silą pracować nad zniżką m arki 
polskiej. W czoraj w dalszym ciągu rm czarnej giełdzie 
panowała tendencja zwyżkowa obcych walul. Dolary 
płacono tu 9.600 -9.62.3, 'kanad. od 8.900, kor. czeskie 
278, leje 4501 funty 10.000 lys. mkp.

PK K P. płaciła obce waluty po kursie niczmienio- 
„nym jak v poprzedntdi dniach.

Xa giełdzie oficjalnej w W arszawic płacono, doi. 
9.250 9.850, kanad. 8.9YO, kor. czeskie 26 Ę fr. złote. 
1.796. bony złote ,1.8.)0 1.400, Ir. Oszwujc. 1.601 
1.618, 8-proe. pożyczkę do 15.025, Mdjonówkę do 800, 
pożyczkę dolarową do 5 525 lys. ynkp.

Ykcje m iały tendencję niejednolicie zwyżkową. 
P łacono Chpdorów od 2U.000, Cegielski 8.100, Ćmie­
lów 8.700, (likos 19.150, Parowozy 2.025, Pezel 875, 
Poi Nafta 2.500, Rakszawa tń.OOO, Siersza elektr. 
1.600, Siersza górn. 26.000, Teli.dt lO.aOO, le sp  .10.001), 
Zieleniewski 19.000 tys. .mkp.

PENY ZBOŻA. Na lwowskiej giełdzie, zbozowej 
nC/oraj była tendencja bez zm iany. Podaż m inim alna 
J>rzv braku popym. Nolow.ru.io na ,szlncznie w yśrubo­
wanie cem  bez transakcji: pszenicy 85—86.000, żyła 
.i owsa po 21-722.000. jęczmienia 17 500 22.000 tys.

P O f ./  ! \  POLSK \ NAJDROŻSZA Po Avuloryzo- 
wauiu taryf pocztowi cb i telegr. poczta |>olska siata 
się najdroższą w F.uropie i Ameryce. I lak ptaci 
się za list zwykły wewnętrzny w Polsce gr., we 
F rancji 6, w Anglji la , w Austrii 7, w Niemczech 10, 
w Ainctwee 10 c.entiniów Lisi z.tgran, kosztuje w Pol­
sce 80 gr., we Francji 12 i pól, w Anglji 25, w  
Austrji 22, w Niemczech 80, w Ameryce 25. Gdybyż 
Jprzynajmnlej u nas poczta i telegraf stały na nale­
żytym poziomiić! Tymczasem niestety tak nie jest...

j a k  LECZYŁ ( ; t tO R L t .u v Z począt­
k iem  b- m iesiąca w l‘(alsanowie, pow. bobreekiego, 
zjaw i się trz.YÓziesiokilku letni osobnik, który roz- 
igłoszał, iż łeczy padaczkę i głuchotę. Gospodarz Ma­
ksym  Mateczko m ia ł syna Józefa głuchoniemego, więc 
zaprosił tego przybysza do siebie Osobnik zapro- 
dukow ał kilka magicznych .sztuczek, ozem zdobył za­
ufanie w  rodzinie Matyczków. Dla wyleczenia chłopca 
zażądał on 7 banknotów „zagranicznych, któreby ra ­
zem zliczone dały cyfrę „nieparzystą '. Matyczko dał 
m u  19 dolarów. „Magik kazał zasłonić okna, wy­
rwał chłopcu garść włosów z P p W #  i 'mzetm z dola­
ram i rzekom o przyw iązał chłopcu do nogi. Następnie, 
udał się z gospodarzem  na „dziewięć1' granit wsi. 
Gtdr przyszli do lasu kazał on  stać gospodarzowi za 
krzakiem  i gwizdać, sam za.ś odszedł na stronę. — 
M atyczko nic mogąc doczekać się powTotu magika 
pow róćd do domu. Tu przekonał ,się, ze padł ofiarą 
oszusta, gdyż zbiegły skradł dolary z którem i «ię ulo- 
mil. — Poszkodowany nie. rozgłaszał o tein zajściu, 
przed ośmieszeniem się. Przypadkow a dowiedziała się 

,o tern policja. Ustalono, że oszustem jest Mikołaj' 
M ajer z W innik, poszukiwany za kradzież wieprza.

NADESŁANE. X

Z a w ia d o m ie n ie .
Dnia l. marca n. r. w Tarnopolu w kośM cU pi rafial- 

nym, pobłogosławił ksiądz Kątek, związak małżeński pomię­
dzy p. Zofią Stańczykówna «rt. dram. i p. Walerym Faren- 
holcem, inżynierem aaronomji. 2 2 6 —1

M. CZACKIESKI
STRYJ. SO BIESKIEG O  9 —11. 227

Dom p. drowej Ouzenik — naprzeciw apteki pod Matką Boską.

t S K i ł S Z -
9 EH T? STil

Należy obniżyć taryfę maksymalną.
W Krakow ie 1 kg. clileba białego kosztu je  obe­

cnie 180 lys., to jest z górą 100 tys. taniej niż we 
Lwowie. L itr m leka kosztuje tam 100- -180 tys., zaś 
m ięso o kilkaset lys. tańsze jest niż u nas. Również i 
inne artykuły  spożywcze są o wiele tańsze niż  we 
Lwowie.

W najbliższą sobotę mui się /o b ra ć  komisja cen­
nikowa. N ależy (przeto obniżyć ceny żyw ność' u nas 
do równi i innych imiast. Rzteźniicy t piekarze jak zw y­
czajnie w natarczywy óposób będą Się domagać pod-

wyżKL cen N a poprzednim  jio.dedzeniu delegaci rzeź- 
ników trzym ali się pouobnej taktyki. Mimo ich biadań 
obniżono wówczas cenę m ięsa o . 100 tys. W iele rzeź- 
ników jednak w1 dniu tym sprzedawało już mięso 
|w> cenie lej zniżkowej. W ynika z tego, że delegaci, 
rz.eżników świadomie wprowadzali w Jiład komisję

domagając się zwyżki ca ,,, ząm.><jd\, .ra W n e j l.yyZki 
cen bydła. Na koin(isji należy przeto bardzo krytycznie 
frak  łowne żądania rzein ików  i piekarzy, Geny m ięsa 
tfuszezów i pieczywa winne być znacznie obniżone, 
w stosunku do cen obecnych. ‘ t

Lokaut robotników stolarskich.
.Już drugi TyJdyJtaa robotnicy przemysłu  

slolnr.-skiego znajdują sic z powodu lokautu  
w  bardzo Cip/kiom położeniu Zarząd ta ­
li ry!ki Litwińskiego Jiznal len właśnie m o­
nit*-nt za odpowiedni, ażeby] i sw oim  ro b o t­
nikom Wypowiedz ić walkę, złam ać ich so 
udariiość i rozbić piękną, m ającą boga­
tą tradycji; w1 ruchu robolnkSzyni organi­
zację. t ................ '

Zarząd fabryki Lew ińskiego podał ro- 
oobiikom  do w iadom ości n ow e  warunki  
.wprosi nie eto przyjęcia. Islniały t lo lyc lit ; as 
trzy k'att?goi’ji' robol tuków, pracodawcy  
chcie liby  odtąd /.nieść wszystk ie  katcgorje 
i piacie wiedług swego widzimisię.

Przeniyisłowjęyi. chcą nad lo zn ieść  an­
gielską sobotę, i knt sum em  rozpoczęliby; 
łam anie obowiązującej dotychczas tistawy

Do tych celów zmierza w . pierw szc-j 
liuji fil m a  „Ojkos“ klóra już (lawino prze­

stała siosować u siebie Wskaźnik drożyźnia-  
ny. Foż samo czyni ■ firma ,I)ąb“, klóra 
ch.oe zaprowadzić nic istniejące, dotycli 
czas We Lw ow ie  wi zawodzie stolarskim, r o ­
boty na akord. Panow ie majstrowie; z roz­
m yciem  w yw ołu ją  bezrobocie ogłaszając  
przy tem w dziennikacr, anonse o poszuki­
w an iu  robotników  Kobolnik żądający  s łusz­
nego w ynagrodzenia odchodzi z kwitkiem.

T ak to fabrykanci z p. ,W ezełakiein na czele
w yrzucają  robolm kow  (stolarskich ua bruk  
zmierzają do grunlowtiego obniżenia plac, 
pom im o że drożyzna w  niczem się prawie  
nie obniżyła.

\ p. inspektor pracy toleruje to, że 
kaśpritaJ pow oduje  głód i nędzę robotników  
stolarskich We Lwowie, ani myśl' w kroczyć  
W: niezdrowo stosunki, panujące w lw ow -  
,skim jtrzcmy śle stolarskim.

Dlaczego zboże jest drogie ?
Wbrew przewidywaniom rządu, iż • potrzeba za­

płacenia podatku majątkowego zm usi obszarników do 
obniżenia ceny zboża, n a  rynku  istnieje tendencja 
je ś l: nie zwyżki to Istabilżzacfi obecnej^ ceny zboza. 
•W ostatnich dniach spekulanci znów' podwyższyli cenę 
zboża. Obecnie korzec żyta kosztuje w W arszawie 
ponad 5 przedwojennych rub li dolych, podczas gdy 
przed w ojną korzec żyła kosztował najwyżej] 4 ruble.

Podobnie wyżs/,t> ceny jak p ized  wojną pobielają 
producenci ro ln i za bydło i wieprze. O bćm ie tłu ­
szcze am erykańskie, o raz  bydło rum uńskie po opła­
cen iu  cła i transportu  taniej się kalkuluje u nas, 
'jak bydło i tłuszcze krajow e.

Paskar.stwo to nie zadowala obszaru ii.ów, którzy 
.stale narzekają na niskie ceny swych płodów w sto­
sunku do cen m anufaktury. Nie Inlega oczywiście 
wątpliwości że fabrykanci i kupcy upraw iają rów­
n ież  paskarstw o. Obecnie inuno cła ^wielkie ilości 
m aterji sprowadzonej z Czech znajduje się po skle-

Jpach, gdyz czesk.e płótna taniej stę kalkulują niz 
w yroby łódzkie

Jednakow oż w krajach przemysłów >eh artykałv  
sjiożywcze zawsze były droższe niż w krajach rol- 
tiiczych. W' Polsce, jako w kraju w ybitnie rolniczym 
ceny żywność, winne być niższe w stosunku do cen 
tnm uifaktury, jafk to  było przed w ojną w Małopolsce. 
Obszarnicy misi nie mogą się z tym stanem pogo­
dzić i powodują drozyznę zboża, kióre jest o wiele 
droższe jak zagranicą.

Świadomi rzeczy słusznie utrzym ują, iż obszn  
nic.two obniżyłoby ceni żyta, gdybjy b f ło  z.muszone 
do większych stałych [Kidatków, sam nowiem podatek 
m ajątkow y mogą łatwo poKryć zapasem |>osiadanej 
gotowizny z w alni obcych, które obecnie m ieniają 
na m arki.

Rząd winien usilnie dążyć do znacznej obniżki 
cen artykułów  spożywczych, gd>ż dopiero z chwila 
lą nożna spodziewać się  przełom u uporczywej dro­
żyzny.

^ K o m u n ik a ty .

X LEGJuNISGl I STRZELCY ZJAWIĆ SIĘ MAJĄ 
OROWTTĄZKOWrO w niedzielę dnia 9 bm. o godz.
11 rano w sąli ratuszow ej ba odczycie jn-ot. d ra Ro­
gowskiego, z kióiego dochód przeznaczony jest cał­
kowicie ua rzecz weteranói, r. 1863.

Zarząd Związku tLeg. i Strz.

; X Kim ncespi imebia doioro n i sciigas pri la tra­
gedia m ono  de n ia vicprezidanto kaj lektoro 

LEON  BAUYIAN 
21 ja ra  sludaiito 'de filozofio 

Sengala batalanto konlrau cliiuj inalbonajhoj de 
1 vivo, lervora kaj mda portanlo |de d u u j progresigaj' 
ideoj lo ilasis mn. E tem an  pacon ai Vi kaya kanfa-i 
radot Ni daurigos la aferon, a l km  Vi kun  tiom da 
tono scrvis • t ' ■ ■ ?■'

L a enferigo pkazos, w ndrede la 7-an m  k, je 
la 2 h posttagńieze. cl (Szpitalna strajio 38

1/aborista Esperantc Societo. i 
Lw'ów, la 8-:ui dc Marlo 1924.

X KOŁO GEOGRAFÓW UNIW . i,mJ ,J K. 1) Od­
czyt dra M. Gębarowicza „Rzym  daw ny i dzisiej- 
lszj, ‘‘ cKUięclzie się w piątek, x7 m ai-ca o godz. 7 
wieczorem w sali XIV Uiiiwors starego przy' ul. 
Mikołaja 1 I 11 p  .Odczyt będzie bogato ilustrowany 
przeźroczam i. ,

2) Odczyt prof. dr. II. Arctowskiego „Z wyprawy 
statku Belgica do bieguna (południowego, bogato ilu- 
ństftywwny Własnemi zdjęciam i prelegenta, odbędzie się 
W niedzielę, 9 jnar)ca o  (goclz. 12‘30 w sati kinoieatru 

K opernik“. Bilety wcześniej do nabycia :\v księ­
gam i Książnicy Polskiej przy; ul Czarnieckiego 12.

X ODCZYT TOW . POSŁA DRA IIFRM ANA DIA 
MANDA, o luksem burskie konferencji socj^iUs tycz­
nej, oraz o stosunkach gospodarczych we Francji, 
Niemczech, i Austrji odbędzie się v  niedzielę 9 lim 
o  godz. 12-lej w pohutnie w sali F ilbannon ji (Kino 
„Lew “)*. Z. N. 51. ,S . „życie”.

X TOWr. AKAD „ZJEDNOCZENIE zaprasza o- 
gół członkóiN , nu jwgrzeb tragicznie .zmarłego o n e - , 
gdaj sekretarza kom isji od. polit. bt. p. Leona Bau­
m ana, klórv odbędzie się w  piątek o 2-iej z kostnicy 
przy  ul. Szpitalnej 1X33. ’ ■

X Z KLUBU OBYW ATEl.SKILGO. W mbotę dnia 
dnia 8 m arca lir. o (godz. 7 li pól wieczorem bd- 
będzie się pogadanka dyskusyjna, kiórą zagai poseł 
Wójtoyyicz na tem at: „Nasza polityka szko ln i na te ­
ren ie szkoły poyyszechtiej ". — W stęp yyolny dla czlon- 
kóyv i osób przez nich yyproyyadzonych,

X ZEBRANIE P O D  TOW  GEOLOGICZNEGO, 
Sekcja Lwów, odbędzie się w piątek, 7 m arca o 
godz. 19 w sali Zaktadu geologicznego, Długosza 8 
l\Ta porządku dziennymi referaty dróy. yE Jabłoń­
skiego i St. ,W cigra o raz kom unikaty

X BACZNOŚĆ MASZYNIŚCI 1 PALACZE! W n ie­
dzielę dnia 9 p iaiya 1924 o godz. 10 rano  odbędzie 
stę  WMlne Zgrom adzenie z następującym  porządkiem  
d z ien im n : 1) Sprayyy sekcyjni 2 Sprayyozdanie ka­
sowe, jf 5. W nioski Zerząu

X BACZNOŚĆ DOZORCY! W niedzielę o godz 
3 popoł. yv loka1!! Rynek 8, odbędzie sie zgromadzenie. 
Sjirawy b yvażne.
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2. ruchu robotuiezego.
'§ BACZNOŚĆ ROBOTNICY STOI yRSOY z pro­

wincji om ijać JJwóW, / powoda beziohocia.

§ Z WYDZIAŁU W'i KON YYYCZEGO RADY Z W. 
ZAWODOWYCH we Lwowie. VII Posiedziedzenie W 
W  odbyło się dnia .‘i m arca br.

1) Przyjęto do wiadom ości i zaprotokołowano od­
powiedź Prozydjum Izby handlowej we Lwowie, że na 
przyszłe ogólne ankiety Izby będą również zapraszane 
przedslawicicle W .W. R. Z.

2; Na prośbę Związku rob. budowlanych (mnra- 
rzy-beloniarzy) zwolniono bezrob. członków od wpła 
ta n ia  wkładek do R. Z.

o) Po wWisłnehan i u sprawozdaniu kasowego, udiw a- 
Iojio wezwać jeszcze raz  To w Introligatorów, Igła 7, 
Rzeźników i Skórzanyćb do bezzwłocznego wpłace­
nia zaległych wkładek za luty br.

4) W ysłuchano sprawozdania delegacji o odbytej 
konferencji u p. wojewody Zimnego, na k lorcj zażą­
dano przeprow adzenia śledztwa w spraw ie ogłoszo 
nyeh faktów' znęcania się nad w ięźniam i polit.

5) W sprawie slrejku drukarzy, wysłuchano spra­
wozdanie prezesa tow. Kubickiego, o sytuacji śliw ko­
wej, w dyskusji poruszone zoslały fakla, że nieklóre 
jednostki w niefortunny sposób wystąpiły ,w roli „nie­
proszonych opiekunów " slrejkujących towarzyszy dru­
karskich. Uchwalono wydać odezwę do całej klasy 
robotniczej m iasta Lwówa, w celu silnego poparcia 
•strejku za pomocą ofiarnych składek na listy slrej- 
kowe, oraz zwrócić się  w  powyższej spraw ie o skute­
czne poparcie do Centralnej Komisji Z. Z. w W ar­
szawie. ’ — —  • — -  —  -  — -  -..........

6) W sprawie uchwalonego Zgromadzenia pu ­
blicznego |M>rnozono wybranej Komisji nadal poczy­
nić wszelkie starania w sprawie technicznego prze­
prowadzenia.

7L) Przyjęto do wiadom ości sjirawozdame ref. Ko­
m isji org.. i podkreślono jeszcze raz, żc Kom. org. 
m a prawo i obowiązek być ./ kontakcie z pojedyri- 
czeini Związkami w celu scentralizowania pracy org- 
zawodowej. i

8) Tow. Żelaszkiewicz tpo.lal do wiadomości, ze 
w edług dotychczasowych danych zwyciężyła jirziy wy­
borach do ' Zakładu Ubezpieczeń lista socjalistyczna.

" 9 j  UchwTtlónO mi póiuedziiiłek 10 ińarca zwołać 
II jdenarne zebranie Rady, porządek dzienny jiodany 
w  ogłoszeniu.

§ BACZNOŚĆ ROBOTNICY D RZEW N I! Eabryka 
Lewińskiego wypowiedziała pracę wszystkim robotni­
kom, ponieważ nie chce płacić" wedle wskaźnika. 
Równocześnie ogłasza w dziennikach, że potrzebuje 
roboln. do pracy w akordzie. Zarząd tow. „Zgoda", 
p dając to do wiadomości, wzywa do om ijam  i fa 
bryki Lewińskiego, aż do zakończenia konfliktu.

Sprawy partyjne.
* POSIED ZEN IE KO aj 1S,ii O. K ,R. DLA SPRAW 

ORG. MŁODOCIANYCH, odbędzie się  w sobotę 8 Inn. 
o godz. 7-mej wieczór w lokalu przy  ul. Sykstuskiej 
21 II p. — O przybycie proszeni są: tow. Maliński, 
Górnik, Pindyeki, Drobni. Białkowski, Andreasik.

Sekretajrjat P . P.

* POSIED ZEN IE O. K. B. PPS. odbędzie się 
w piątek 7 bm. o godz. 7-mej wieczór w lokalu przy 
ul. Sykstuskiej 21 II p. O przybycie proszeni są: Tow. 
Bednarski, Białkowski, Cyganik, Cluystowski, dr. Drę- 
giewiez, Górnik K., dr. Hersclrtlial, Hoffman, Heli. 
Mytdowicz, Bosenblatt, Sadowicz, Szpyt, Talarek, W ę- 
glowski, Woźny, Żelaszkiewicz. Lang, Andreasik, Cie- 
ślcwicz Arulraszkowa, Smulikowska, Kelles-Krauzown.

Prezydjinn O. lv. R. P PS

* OKR. SĄD PARTYJNY PPS. w . Lwmwic, od­
będzie posiedzenie w poniedziałek 10 bm. o godz. 
7-mej wieczór w lokalu jirzy ul. Sykstuskiej 21 II p.

D r. Buber, prze w.

* W ZW. ZAW. PRAC. (CMINNYCH, odlię 
dzie się w sobotę 8 bm. o godz. 7-mej wieczór OD 
C ZYT tow7. tira H erschthala, na lem at: „Prądy poi i 
tyczne nurtu jące polską klasę pracującą

Sekcja Ośw. P  P. S.

* KONEERENCJA OBW. PPS. DLA WSCHÓD 
MAŁOPOLSKI, odbędzie się w niedzielę dnia (i kw, 
1921 o godz. 9 rano  w lokalu Z\v. Zaw p im  gui.
przy ul. O rm iańskiej 2. Porządek dzienny ■ W y b ó r1
prezydjum  i kom isji mandatowejj, 2) Sprawozdania 1
a,) z działalności kom itclu, bj kasowe, t )  komisji rew.
S) Organizacja i prttsa, Jj W ybór nowego komitetu 
jp) Sytuacja polityczna i gospodarcza, (i Święlo p ie r­
wszomajowe, 7) W nioski i interpelacje. i

Na konferencję wysyła każda organizacja PPS. 
w'sch. Małopolski 1 delegata. ■ Po zatem organizacje 
większe liczące ponad 100 członków wysyłają no 1 
delegacje od każdej następnej ąelki Włodków.

Komitety miejscowe P. I’. S. winne najpóźniej 
do dnia 20 m arca br. nadesłać do sekrelarjalu W mów, 
Syksiuska 21 II p. dokładne sprawozdanie z działal­
ności za pierwszy kw arlał 1921 r. ewent. lakże i za. 
poprzednie miesiące.

ZA KOMITET OBWODOM Y :
Bronisław  Skalnk Jan Szczyrek

sekretarz » przew. *

* XVII ZEBRANIE .SZKOŁY PARTYJNEJ od­
będzie się w7 piątek1, 7 tuli. o godz. 7-mcj wieczór 
w lokalu juzy  ul. Brajerowskiej 8.:

Od 7—8 w ykład ' Iow7. Skalaka.
Od 8—9 wykład tow. Chrystow skiego

Se-kcja Ośw. P. P. S.

* W STRYJU odbędzie się w niedzielę 9 m a m  
o godz. 4-tej popoł. w  sali Z. /  K.

O D C Z Y T 
1ow. Eróbiiilia-. na tem at: „M aterjalizm d z ie jjw y '.

Sekr. Obw. P  P S.

* VI ZEB ltA N lI. SZKOŁY SOCJALISTYCZNI 
W BORYSŁAWIU 1 DROHOBYCZU odbędzie się f  
m arca, W ykładać będzie Iow. dr. Grossleld: „O usla 
woda w s Rv i e robo In iczem.

I Sekr. Obw. P . P . S.

Za w ie rłz  mi lm 1 szpaltow y zw ykle za tekstem  
U . —'08 N adesłane Zł. — 24,, w teKScie Zł. — 40. H  O G ł Ł O S Z P i l Y l  >  _ H Na 1-ej str. Zł.—'48. Drobne ogł. za słowo Zł.— -06. 

Komunikaty Z*'. — 32, zamiejscowe o 26°/0 drożej.

1 z łp . =  1 ,3 0 0 .0 0 0  M p. Ceny ogłoszeń w złp. obliczanych po urzędowyn kurs:e franka złotego, podawanego codzienie.

HA RATY! sprzedaje, jak dotychczas, po  cenach g o tćw ko  u /ch  wszystkim, a w szczególności urzędnikom, 
rozmaite towary manufakturowe i nławatne (materje męskie i damskie), towary zimowe, płótna, 
weloury, kamgarny, ko„e, barchany i t. p. na bardzo  wygodnych w arunkach. 196—10

n 7 i n t l f P 7 0 t 0  zostaną przyjęte do fanryki musztardy 
U & lG n L & tg l f i  u] Sadownicka 66. Zgłoszenia tylko 
między 8 mą a 9-tą rano. 3—2

i ICok z a io ż e n ia  l s 8 1 }
flP T Y K U ŁY  DOMOWO - GOSPODARCZE. 

Mydło „ŁABĘDŹ” !!!
poleca: li 4

GŁÓWNY SKŁAD > A R B  i MATERJAŁÓWOm HUBNEH

t r a n  n t t i  t H D H t
w puszkach ł/4 kilowych do nabycia w hurtowni

m a r k A s a  W i l d e r a  Lwów- SzDiialwa S
Telefon  Nr. 1406. 174—

T I I ^ A R N I F  h e b l a r k i, p r a s y , w ie r t a r k i , m ł o t y
■ W n n i l l l l l  . ipr iżynowe, P’ŁY taśmowe, FRYZERKI, 

GATRY, TRANSMtSlF, PASY, PRASY do dachówek, BECZKI 
żelazne, POMPY, 1LIWĘ —  —  po cenach zniżonych poleca: 
„PiLOT“, Lwów, ul. B atorego I, 4 . 107—

1  ( > wszystkim a w szczegdlhości p . t . 
u r z ę d n ik o m  dajemy — ..................

Ubrania, Raglany, Kurtki skórzane, Kurtki su­
kienne, Spodnie, Pryczezy ^r !̂c-Psz.v_ĉ ^aterja,6w i ,a'-
JÓZEF MARGULIES i O. B. PANZER
7 - 1 0

L w ó w ,  p a s a ż  > l i k o l a s z a  4 .
(wejście ofcok kawiarni >De la Paix«).

Powiatowa Kasa Chorych
v  S K O L E M .

L. 362/24. Skole, 3 marca 1924.

Po myśli § 111. statutu Kasy podaje się 
do wiadomożci, że Okręgowy Urząd Ubezpie­
czeń we Lwowie za L. 645/24 zgodnie z u- 
chwałą Rady Kasy z d. 13. 1. 1924 r. za­
twierdził zmiany 19, 28, 35, 36, 44, b l 
i 62 statutu Kasy wprowadzające 37 grup 
zarobkowych z najwyższą dzienną płacą usta­
wową 10,000.000 Mp, oraz zmianę § 27 sta­
tutu do wysokości 100,000.000 Mp z ważno­
ścią od dnia 3-go marca 1924 r.

Zarząd Ppw  kasy Chorych ui Skoiem:
J. DWORSKI, mp.

kier. biura. 225—1
GRZYWACKH. mp.

kom  rzad.

B a c z n o ś ć !  N A  R A W I  
T o w a rzys zk i! n  l i n  1 1 !

j f n MAGAZYN KONFEKCJI DAMSKIEJ
1  „ P A R Y Ż A N K A "  Lw ó w , Pańska Ł Z ,
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